walony Je 


wydanie KE 


pe „Gazeta Grudziądzka” wychodzi 3 raży tygodniowo AR 
w $ wydaniach: I (Pomorze), IL Wojew. centralne, kresy wsch., Małopolska i zagranica) LI. (Wielkopolska i Sląsn, 

wraz z bezpłatnemi dodatkami „Gospodarz i Osadnik", „Robotnik”. „Dobra Gospodyni” „Śmiech”, „Przyjaciel Młodzieży”, GC 
„Gość Świąteczny” i inne dodatki, — Przedpłata wynosi kwartalnie wraz z odnoszeniem w dom 389 zł, miesięcznie 1,30 zł.. : 

przy wysyłce opaskowej pod poszczególnym adresem kwart. 4,00 zł, w Wolnem Mieście Gdańsku 2,50 guldenów, zagranicę wraz z kosztami przesyłki: we Francji 28 «ane 

ków, w Belgji 36 franków belg., w Holandii 2,50 guldenów hol. w Niemczech 4,00 RMk., w Szwajcarii 5 fr. szw., w Czechosłowacji 38 koron czesk., w Austrji 8 szys 

lingów, w Danji 6 koron duńskich. w Szwecji 5 koron szwedzkich, we Włoszech 20 lirów włoskich w Ameryce i Kanadzie 1 dolar, w innych krajach równowartość 

1 dolara ameryk, — Ogłoszenia drobne za słowo 20 groszy, słowa tłustym drukiem podwójnie, najmniej 2 zł, tylko za gotówke zgóry 
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„ Jak świat szeroki i daleki, wszędzie gdzie 
Eror topanowai, gózie znak Męki Pańskiej 


ciela, rozbrzmiewa radość, brzmi wesele. 


Wszędzie. bowiem to wielkie Święto 
Zmartwychpowstania Syna Bożego ludzkości 
rzypomina, że to Zmartwychpowstanie 
abskie jest dla niej zapowiedzią, jest -jej 
dane na znak, że i ona kiedyś zmartwych- 
powstanie. ! 


Święto Zmartwychwstania uprzytamnia 
iudzkości, że gdy pokolenia jej, jedno po dru- 
giem się kładą do grobu, to nie na to — by na 
wieki wieków pozostawać w okowach Śmierci 
— lecz na to, by z woli Wszechmocnego kie- 
dyś, dzięki odkupieniu ludzkości przez Syna 
Bożego zmartwychwstać do życia wiecznego. 


I dlatego świat chrześcijański się raduje 
i weseli w dzień Zmartwychpowstania Pań- 
skiego. Więc i w Polsce jest radość, jest we- 
sele w dniu Zmartwychpowstania. Raduje 
się Lud polski, ten zawsze wierny Wierze 
swych ojców, raduje się. Naród polski cały. — 
Nie można jednakże zaprzeczyć temu, że ta 
radość, to wesele nie są tak żywiołowe, nie 
są e serdeczne, szczere, jak dawniej — by- 
wały. | 


Możnaby  prawie-że powiedzieć, że 


kiedyś — ta radość — tö wesele ser- 
deczniej rozlegały się po świątyniach i po 


kraju — swobodniej, głośniej przy huku mo- 


żdzierzy biły ku niebu w dziękczynnych nu- 
tach, bo były potęgowane najżywszą nadzieją 
i niewzruszoną wiarą, że Naród polski będzie 


dem wskrzeszona Polska wyidzie z grobu nie- 
woli, do którego ją złożyli ukoronowani zbro- 
dniarze. | 


To też ta wiara i ta nadzieja były powo- 
dem, że nawet za czasów niewoli serdeczniej 
1 weselej rozbrzmiewało radosne „Alleluja“ 
po ziemiach polskich. 


, _Najradosniej, najweselej rozbrzmiewały 
pieśni głoszące zmartwychpowstanie Pańskie 
w pierwszych latach po — zmartwychwstaniu 
ukochanej Ojczyzny. W pieśniach tych bo- 
wiem biła ku niebu także serdeczna podzieka, 


sobotę, 3l-go marca 1934 r. 


nieje na świątyniach naszego Zbawi- 


łynęły ku tronowi Wszechmocnego rzewne 
odły:daiękczynne, za to, że Bóg się ulitował 
nad pepan wym ą wiernym Jemu Narodem 
— i dał spełnienie nadziei, dał jako nagrodę 
za niewzruszoną wiarę w Jego odwieczną 
sprawiedliwość — zmartwychpowstanie Oj- 
czyzny. 

Z biegiem lat, szczególnie w latach ostat- 


nich, do radości i wesela Święta Zmartwych- - 


wstania Pańskiego, niestety zaczęły się 
wkradać rozdźwięki, coraz głośniej niekiedy 
zasyczały w nich zgrzyty, jakby żmije 
jadowite — i zatruwały radość i wesele. 
Wspomnienie pewnych strasznych, oh tak 
strasznych rzeczy, sprawiało, że wielu, bar- 
dzo wielu ludzi, nucąc pieśni o Zmartwych- 
wstaniu Pańskiem, załkało płaczem — — — 

Coś się w duszy polskiej załamało — ja- 
kieś struny się rozstroiły — popękały — — — 
i zbolałe usta szeptały: Jezu — Jezu Zmar: 
twychpowstały — skróć naszą mękę — — 

Co się stało — co — — co? 

Oh, wiele, wiele się — stało — strasz- 
nych rzeczy — i się dzieje, o których pisać 
nie chcemy — bo je wszyscy znają — — — 

Pewnie, że Naród sam, prawie że cały 
nieumiał należycie ocenić, uszanować w pier- 


wszych czasach — zyskaną cudownie wolność- 


zmartwychwstałej Ojczyzny == To też przy- 
szły potem dopusty Boże, — przyszły i idą 
ciągle — — — £ 


Na duszę Ludu, Narodu polskiego, zwaliło | 


się cóś i dławi — jakby — — kamień grobowy 


kiedyś świadkiem kary sprawców strasznej | ; oddech odbiera — — i wolność ruchów — — 
4 zbrodni, jaka były rozbiory Polski,-że będzie i swobodę myśli zda ŻA EE 4 
d kiedyś świadkiem tego, że z woli Bożej, cu- ga 
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A jednak Chrystus Zmartwychwstan jest 
i na znak nam dan jest. Nie zapominajmy, że 
Bóg jest nie rychliwy ale sprawiedliwy, — że 
zło, jakie trawi Polskę, ono minie, minąć 
musi — — — 


To też dlatego zapomnijmy choć na dni 
świąt o naszych smutkach — i zanućmy ra- 
dosnie: 


Wesoły nam dzień dziś nastał! 
Wiktor Kulerski, 


Chrystus zmartwychwstan jest 


į na znak nam dan jest! Alleluja! 
LP 
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Nadchodzą święta Wielkanocne, 
święta Zmartwychwstania Chrystusa. 
Poprzedza je Niedziela Palmowa, zwa- 
ua u ludu Kwietnią i wielki tydzeń. 
Kończy się okres dni świątecznych do= 
piero w Przewodnią Niedzielę, - 


Na okres świąt wielkanocnych przys 
"zada wiele obrzędów i zabaw: ludos 
wych. Zawdzięczają one swa pocho- 
dzenie wierzeniom, na które z biegiem 
czasu nasuwają się wierzenia cehrześci= 
jańskie, Najliczniej w. obrzędowości 
świąt wielkanocnych skupiają się o 
brzędy i zabawy, które są szczątkiem 
prastarego święta wiosny, 


Ww Niedzielę Palmową spotykamy 
się powszechnie z przyjętym u ludu 
polskiego zwyczajem święcenia palmy. 
Palmy święcone mają szczególną moc, 
Lud wierzy, że odpędzają one chmury 
eradowe. To też palmę przechowują, 
Jindąc za obrazy święte. W Krakow- 
„kiem, gdy nadchodzi burza gradowa, 
salązki palmy rzucają na cztery rogi 
pola, wierząc, że uchronią je od klęski, 


w Niedzielę Palmową dziewczęta i 
chlopcy, a często i dorośli biją się wza» 
jemnie świeżo zerwanemi palmami 
wierzby, Świeżo zerwana. rozwijająca 
się gałąź posiada w sobie moc życia. 
Uderzenie zieloną gałęzią przenosi tę 
mee na człowieka, 


Wielki tydzień pełny ciszy i skupie» 
tia nie jest jednak wolny od hałaśli- 
wych zabaw, W wielką środę chłopcy 
na wsiach topią bałwaną zrobionego z 
gałganów i wypchanego słomą, zwane 
go Judaszem. Na Mazowszu Judaszo« 
wi kładą w zanadrze szkło tłuczone, 
które ma wyobrażać srebrniki i zrzu- 
cają bałwana z wieży kościoła, Nar 
stępnie włóczą go na sznurku po uli- 
cach, biją kijami, wołając: Judasz, 
Judasz, 


W wielki piątek lub sobotę lud na 
wsi żegna z radością post. Na Mazow- 
szu wieszają śledzia na suchej wierze 
bie, Włóczą go poprzednio przywiązas 
nego na cienkiej nici do długiego po- 
wroza, Karzą go tym sposobem, że 
przez siedem tygodni morzył ich Żo* 
łądki. 

Również na Mazowszu wieśniacy u: 
rządzają pogrzeb żuru, Pogrzeb odby- 
wa się w ten sposób, że jeden z czela»= 
dzi dworskiej, nie przewodujący końca 
tej zabawy, niesie garnek z żurem w. 
kawałku sieci na plecach. Za nim idzie 
orszak. Jeden z orszaku trzyma rydel 
w; ręce, którym ma nibyto wykopać dół 
dla żuru, Pogrzeb jednak nie dochodzi 
do końca, bo parobek znienacka udes 
rza rydlem w: garnek, a żur oblewa nio- 
sącego ku uciesze zebranych, 


W. wielką sobotę lub niedzielę rano 
odbywa się święcenie jadła. Czasem 
ksiądz chodzi świecić po domach, cza: 
sem wieśniacy zanoszą w  koszykach 
święcone do kościoła, Tam stają rzę: 
dami przed kościołem z ułożonem w 
koszykach święconem, na które skła- 
dają się jajka, chleb i sól, a także mię: 
siwo, Przystrajają Święcone barwin: 
kiem. Ksiądz po rezurekcji święci ja- 
dło. 


W domu odbywa się obrzędowe spo: 
żywanie święconego, Wszyscy domo- 
wnicy dzielą się jajkiem. Jajko po- 
siada w sobie zarodek życia, daje więc 
życie tym, którzy go spożywają. Sko- 
rupki jaj wyrzucają na rozsadę w o- 
gródkach, a kości zakopują, aby krety 
i myszy nie wyrządzały szkód w polu. 

W drugie święto oblewają się wodą, 

Oblewanie nazywa się dyngus, śmie 
gus, śmigus mokry lub emaus, 

Na Kujawach dnia poprzedniego 
wieczorem zbierają się chłopcy i z da- 


GAZETA GRUDZTĄDYKIGA 


Wielkanoc u ludu polskiego | 


chu chałupy wywołują imiona i na- 
zwiska dziewcząt, które mają być nas 
stępnego. dnia oblane, 


Przy wywoływaniu brząkają w mē: 
talową miednicę, którą wypożyczają ze 
dworu, Mówią przytem:; 


„Zaprzągajcie konie, woły, bo wy- 
wieziewa fafoły Maryśki D.. a brać na 
nią cztery fury piasku, pięć fur perzu, 
dwadzieścia kubłów wody i impaliska 
do wypłókania z gnoiska'. 


Następnego dnia oblewają się wzae 
jemnie wodą. "Szczególnie zwracają 
uwagę na to, aby oblać dziewczęta i 
gospodynie dojące krowy, wierzą bos 
wiem, że krowy przez cały rok będą 
dawały mleka obficie, 


Wieczorem chłopcy chodzą po dya- 
gusie lub po śmigusie, Zbierają date 
ki: jajka, placki, kołacze, mięso. 


Na Mazowszu podarunki te nazywać 
ją się wykupem, w Białostockiem — 
wołoczebnem. 


W Kaliskiem dyngowniep zbierają 
Się i formują niby procesje, Na przo- 
dzie idzie skrzypek, Za nim parobek, 
niosący na długim kiju czerwoną 
chustkę, niby chorągiew. Obok niego 
kroczy chłopiec z rożnem na słoninę, 
z drugiej strony parobczak niesie kos 
szyk na jajka. Za nimi chłopcy z ko: 
szykami na placek į kiełbasy, Za or- 
szakiem biegnie gromada wyrostków, 


Dziewczęta również urządzają zabae 
wy w drugie święto, Chodzą one z 
gaikiem. 

| W Sieradzkiem ‘gaik jest to wierze 
Holek chojny lub czubek świerka, u- 
brany w różnokolorowe. wstążki, płat- 
ki, pierze, świecidełka i papiery kolo: 
rowe, 


y 


Ojcowski apel premjera trancuskiego 


do ludności 


Premjer Doumergue wypowie-|wagi budżetu państwa i utrzyma- 
dział przez radjo wielkie przemó-|nie wartości franka. 


wienie, w którem zwrócił się do 
'udności Francji. 
wstępie swego 


Wkońcu swego przemówienia 


Premjer na| Doumergue podkreślił, iż przemó- 
przemówienia|wienie jego 


jest podyktowane 


oświadczył, że przez 40 lat praco-|przez miłość kraju i przywiązanie 
wał dla Francji i republiki. Po 40]do ustroju wolnościowego. 


latach służby publicznej myślał 
już tylko o odpoczynku. Porzucił 
swe zacisze, ponieważ przywódcy 
stronnictw i prezydent zwrócili się 
do niego, mówiąc mu, iż grozi woj- 
na domowa. Doumergue pospieszył 
dó Paryża i przyjął proponowaną 
mu misję utworzenia rządu, zwra- 
cając się do wszystkich stronnictw 
z lojalnym apelem. Nie jego wina 
jest, iż w rządzie nie są reprezen- 
towane wszystkie odłamy polity- 
czne. 

_ Mówiąc o zadaniach rządu prë- 
mjer Doumergue stwierdził, że są 
one rozległe i ciężkie. Do zadań 
tych eżą: doprowadzenie do 
najsurowszego ukarania przestęp- 


Doumergue wezwaniem do narodu 
francuskiego, by go wspomagał w 
dziale odbudowy sytuacji finanso- 
wej z tą samą jednością, jak w r. 
1914, kiedy jednomyślny wysiłek 
narodu pozwolił na odbudowę 
wojskową, doprowadzając do zwy- 


Przemówienie swoje zakończył|cięstwa nad Marną. 


Afera Stawiskiego przynosi wciąż 
nowe sensacje 


Afera Stawiskiego, która zaprząta z tamtejszych lombardów, wykryto 4 


umysły wszystkich obywateli Francji, 
tak dziś jak tuż zaraz po wykryciu, 
nie przestaje przynosić codziennie co- 
raz to nowych sensacyj. 
Poszukiwanie słynnych klejnotów 
Stawiskiego, które oszust otrzymał od 
dyrektora lombardu w Bayonne na 
parę dni przed ucieczką z Paryża zosta: 
ło uwieńczone pomyślnym wynikiem. 
Klejnotów tych poszukiwano w 


wielkie zastawy, które po sprawdzeniu 
okazały się częścią poszukiwanych 
klejnotów. Stawiskiego. Klejnoty te 
zastawiono 25 i 27 września r. ub, na 
sumę 2.90 funtów. 


gielskie „credit sutton“ władzom fran- 
ceuskim i po opieczętowaniu przewie» 
ziono je do Paryża, 

Drugiem wydarzeniem jest wykres 


ców, bezkarnie dotychczas żerują-| wielu miejscach. Wreszcie otrzymano| ślenie z korpusu oficerskiego i z armji 
eych. 


Klejnoty wydane zostały przez : 


doprowadzenie do równó-|'wiadomości w Londynie, iż w jednym! gen, Bardi de Fońrton Zarzadzenia to 
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W Kaliskiem, Czerskiem į na Ma- 
zowszu gaik jest bukietem różnego ro: 
dzaju zieloności i gałązek, 

Dziewczęta z drzewkiem chodzą oć 
domu do domu i nucą piosenkj o gaiku: 

Nasz gaik zielony, pięknie ustrojony, 

W zielone stązecki, stroiły dziewecki. 
a w; Czerskiem dodają: 


A na tym gaiku 
Śpilecki, wstunzecki, 
Co go ustroiły 
Nadobne dziewecki. 


Chłopcy natomiast chodzą z kogut 
kiem, zwanym również kurasem lub 
kuraskiem, 

Kogutka wykonują z odmiennych 
materjałów w różnych okolicach Polski 
i obwożą na dwukolnym wózku, 

W Sieradzkiem sztucznego koguta 


ozdabiają naturalnemi piórami i woża < 


na wózku o dwóch kółkach, pomalo- 
wanych na czerwono lub żółto. Koło 
koguta ustawiają cztery figurki: żol: 
nierza, kowala, młynarza i żyda. Każ: 
da z nich ma kobietę de pary. Figurki 
przy popychaniu wózka tańczą. 

W Kaliskiem kogutka robią z gli: 


my lub drzewa i pokrywają pierzem.. 


Przy nim ustawiają figurki umieszczo: 
ne na pomalowanym łubiu z przetaka, 
które za poruszeniem dyszelka obraca: 
ją się na różne strony, 

Na Mazowszu kogutką wykonują 
z pustej dyni, przystrajają piórami ka- 
płoniemi, a grzebień wycinają z ezer: 
wonego sukna. Kogutka przyczepiają 
do deszczułki umieszczonej na wózku. 

Chłopcy obwożą kogutka po wsi, 
śpiewają pieśni, Często muzykant 
przygrywa im na skrzypcach. Zbiera: 
ją oni datki, za które później urządza: 
ją zabawę, 

Kończą się święta Wielkanocne, a z 
nimi cichną zabawy. 
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nastąpilo na podstawie prawa, które 


przewiduje usunięcie a armji osób stos 


jących pod zarzutem lub skazanych za 
czyny przynoszące ujmę honorowi ar- 
mji. (Generał oskarżony o nadużycie 
swego stanowiska dla afery Stawiskie: 
go został pozbawiony tytułu general: 


skiego i wszelkich z tem związanych 


praw. 

Trzecie wreszcie wydarzeniem jes 
pociągnięcie przez sędziego śledczego 
do odpowiedzialności dwóch senatorów 
i dwóch deputowanych (posłów), któ- 
rzy wmieszani są grubo w aferę Stawi: 


skiego, Prokuratorja złożyła wniosek 


o wydanie sądom tych parlamentarzy: 
stów» 
PRZEDZIE JE ZDERZACZ TANI DIETY ZY RE PEACE 


2.805 tys. zł. na zasiłki 
dla bezrobotnych w kwietniu 


W sobotę odbyło się w War- 
szawie posiedzenie Zarządu Głów- 
nego Funduszu Bezrobocia. Usta. 
łono preliminarz budżetowy na 
miesiąc kwiecień. Przewiduje on 
na zasiłki dla bezrobotnych robot-. 
ników kwotę 2.805.000 zł, przy- 
czem liczba bezrobotnych upraw- 
nionych do Po zasiłku ma 
wynosić w kwietniu 60.000 osób. 


m 
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Romu plujemy w twarz 
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TA GRUDZIADZKA* 


__ Mtr. 3. 


Pi 


(Przemówienie posła Rataja w Sejmie przeciw wydaniu posłów ludowych). 


Tak brzmi zarzut. A ja twierdzę, 
że jest gorzej niż mówił pos, Krzeiuk, 
bo już nie komisarz, ale każdy poste 
runkówy tuecyduje e zgromadzeniach. 
Czy to jest tajemnicą,-'czy to nie odpo- 
wiada prawdzie? 

Idźmy dalej, Powiada akt oskarże< 
nia, że pos. Krzciuk twierdził, iż „Ko 
deks karny wprowadza kary, jakich 
nie było za czasów zaborców i każdy 
uczciwy obywatel zmuszony będzie sie” 
dzieć w więzieniu, Ustawa szkolna rea- 
lizuje zasadę, iż chłop jest stworzony 
do wideł i gnoju i uniemożliwia chło: 
_ pom dostęp do uniwersytetów i szkół. 
Zniesienie niezawisłości sędziowskiej 
ma ten cel, by sędziowie wydawali ta- 
kie wyroki, jakie będą odpowiadały 
wymaganiom komisarza policji i sta: 
rosty.‘ (Pan Gwiżdż z sanacji woła: 
Pan wie, Panie Marszałku, że po kilku 
dniach p. Krzciuka w powiecie nowo: 
tarskim krew się polala). Panie po- 
śle Gwiżdż, o tem, co się dzieje na wsi 
wogóle, w Nowotarszczyżnie w Szcze= 
.gólności, warto dokładniej pomówić; 
warto się bliżej przyjrzeć tej straszli= 
wej klęsce, jaką wieś przeżywa, a nie 
przypisywać wszystkiego agitacji. I 
gdyby pan, jako dawny Gwiżdż, spoj- 
rzał bezpośrednio na to, eo się na wsi 
dzieje, nie przez okulary policji i sta» 
rosty, to jestem głęboko przekonany, że 
pana twarz pokryłaby się troską, a mo- 
że i rumieńcem wstydu. (Wrzawa na 
ławach BB.) | 

Powiadają panowie, że trzeba wy” 
dać posła Krzciuka, bo mówił, żę Ko: 
deks karny polski wprowadza kary su: 
rowsze, niż kodeksy państw zaborczych. 
Zapytuję panów, czy to nie jest praw- 
da? Istotnie w stosunku do pewnych 
przestępstw są kary o wiele surowsze. 
_ „Wszak za przemówienie na takiem czy 
innem zebraniu dostaje się 2 lata wie- 
zienia jak kromke z masłem, Za obra- 
zę policjanta rok więzienia! Czy wo 
bee tego powiedzenie, że polski Kodeks 
karny wprowadza ostrzejsze kary, ani= 
żeli w państwach zaborczych, czy to 
jest zbrodnią? Powiedział dalej poseł 
Krzciuk, iż dojdzie do tego, że w wię: 
zieniach będą siedzieli wszyscy ludzie 
porządni. Pamiętam w r. 1930 areszto* 
wany został dawny poseł Jan Kwapiń: 
ski, Na rozprawie wypowiedział stra: 
szliwe, tragiczne słówa wobec sądu, iż 
bodaj jest lepiej siedzieć w wiezieniu, 
żeby nie widzieć rozmaitych rzeczy, 
które się dzieją w Polsce. | tak zaczy» 
na być, Coraz wiecej ludzi porządnych 
siedzi w więzieniach za sprawy poli: 
tyczne, a szumowiny, podelcy, którzy 
się podlizują, którzy się sprzedają, cho 
dzą wolno. 

Powiada dalej wniosek prokaratos 
ra, że na zebraniu Stronnictwa Ludo: 
wego w Nowym Sączu pan Krzciuk 
odczytywał i rozpowszechniał ulotki 
pod tytułem: „Sprawa wypadków w 
Małopolsce, w których niezgoduie z 
prawdą informował o t. zw. przebiegu 
pacyfikacji środkowej Małopolski 
mówił, że na eałym terenie represji, 
obejmującym obeenie już 7 powiatów, 
policja zjeżdża przeważnię nocą i roz- 
poczyna bicie każdego, kto się pod rę: 
kę dostanie, wywlekanie z łóżek, na 
wet kobiet i dziewcząt, niszczenie do" 
mowych sprzętów bagnetami, wyrzuca» 
nie pościeli na dwór itd, 

Powiada p. prokurator, że p. Krzeiuk 
iuformował „niezgodnie z prawdą*. 
Moi panowie, otóż to, co jest najtra» 
ziczniejsze, to, że wszystko, co mówił 
Krzciuk, było zgodne z prawdą, lsto- 
tnie pacyfikacja w środkowej Małopol: 
sce przeprowadzona tak się przedsta: 
wiała, jak informował p. Krzciuk. 
Przedstawiała się nawet gorzej, bo w 


owym czasie jeszcze ani p. bos.|W kołach tych są zdania, iż roz-|F 
Krzciuk, ani inni członkowie stronnie-| porzadzenie ministra Skarbu z 25m 
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twa nie znali całej prawdy, nie mie: 
li pod ręką wszystkich zeżnań. 

To jest prawda! Zostal zgłoszony 
w tej izbie nagły wniosek o pacyfika:= 
cji środkowej Małopolski, 
sanacji odrzuciliście nagłość tego wnie- 
sku, Poszedł on jako zwykły. do Ko- 
misji Administracyjnej i nie może się 
doczekać swojej kolei. 


Boga, wreszcie to miejsce, gdzie krzyw* 
da zostanie rozpatrzona, gdzie naduży: 


Pożar wielkiej przędzalni 


Skandaliczne warunki pracy i bezpieczeństwa 


W poniedziałek rano łódzka 
centralą straży ogniowej została 
zaalarmowana wiadomością o po- 
żarze, jaki wybuchł w gmachu fa- 
brycznym A. Wiener przy ul. Ce- 
glanej w Łodzi. 

Ogień przerzucił się na sąsied- 
nią posiadłość przy ul. Ceglanej 
nr. 72, gdzie mieści się skład drze- 
wa. W chwili przybycia straży 
ogniowej cały 3-piętrowy budynek 
stał już w ogniu, przyczem na 
d-ciem piętrze gmachu znajdowa- 
ło się 30 robotników, nie mając 
możności wydostania się na ze- 
wnątrz wobec objęcia przez pło- 
mienie klatki schodowej. Straż, 
przystawiwszy do okna 3-piętro- 
wą drabinę, zdołała po przepiłowa- 
niu krat sprowadzić lub znieść 27 
osób, natomiast dwie robotnice zgi- 
nęły bez śladu. Prawdopodobnie 

oniosły śmierć w płomieniach. 
żwagier właściciela fabryki Laj- 
bowicz w pewnym momencie, naj- 
widoczniej nieprzytomny, rzucił 
się.w płomienie, ponosząc śmierć. 
13 osób ciężko rannych znajduje 
się w szpitalu. Jak się. dowiaduje- 
my, jeden z robotników, znajdu- 


jących się w szpitalu, jest w 
agonii. | 
W czasie akcji- ratunkowej 


szczególną uwagę. zwracali trzej 
bohatersey robotnicy . Chałupski, 
Rohr i Szapiro, którzy z naraże- 
niem własnego życia i niezwykłem 
pasuiaconian ratowali . robotni- 
ów, znajdujących się w płonącej 


Panowie z 


Ja pytam pa*| Sejmie nie zostały rozpatrzone, Gdzie 
nów przy sposobności, gdzie jest, na 


tylko lżejsze obrażenia. 


cia będą powściąznięte i napiętnowane? 
Odbyły się sprawy sądowe o zajścia w 
Małopolsce. Jeżeli czytaliście panowie 
sprawozdania z przebiegu tych roze 
praw, to zauważyliście, że co moment 
było uchylanie pytań i na forum sądo- 
wem sprawy nie zostały do gruntu 
rózpatrzone i wyjaśnione, Także w 


więc mają być rozpatrzone? Czy pano- 
wie sądzicie, że z chwilą kiedy pacyfi: 
kacja została ukończona, gdy sińce i ra- 


fabryce. Wskakiwali oni do plo- 
nącego budynku, skąd na rękach 
wynosili oszalałę niemal z przera- 


żenia kobiety. (Ci trzej robotnicy 
uratowali 26 osób, które odniosł 


W dwie godziny po wybuchu 
ia mury fabryczne zawaliły się. 
szystko runęło na parter. Przy- 
stąpiono w tym czasie do prowizo- 
rycznego sprawdzenia ilości ura- 
towanych. 

W czasie badania okazał się 
brak 8 ludżi, co do których w tej 
chwili nie wiadomo, jaki ich los 
spotkał, Wiadomo dotąd, że trzy 
osoby spaliły się żywcem, a miano- 
wicie: robotnik Lejbowicz, robot- 
nica Barańska oraz jeszcze jedna 
robotnica o nieustalonem dotych- 
czas nazwisku. 

Przyczynę katastrofy zbadała 
komisja techniczna, która stwier- 
dziła skandaliczne wprost warun- 
ki, w jakich pracowali robotnie 


O 


w fabryce. Brak byłó najprymi- 
tywniejszych przyrządów przeciw- 
pożarowych. Na wyższych piętrach 
sale fabryczne miały drewniane 
podłogi, co w znacznym stopniu 
ułatwiało rozszerzanie się ognia. 

Ogólne straty, spowodowane 
pożarem, wynoszą półtora miljona 
zł. Budynek fabryczny, należący 
do Wienera, ubezpieczony był na 
pół miljona» zł. 

W związku z katastrofalnym 


250 milj. zł. zaległości podatków 
Komunalnych 


Według obliczeń centralnych 
organiżacyj samorządowych zale- 
głości w podatkach , samorządo- 
wych przed rokiem, t. j. na dzień 
1 kwietnia 1933 r. wynosiły 250 mi- 
ljonów złotych. Zważywszy, że 
sytuacja podatników w okresie 
ostatniego roku w dalszym ciągu 
znaczńie się pogorszyła, że wszel- 
kie zarządzenia oddłużeniowe po- 
mogly podatnikom jak umarlému 
kadzidło, trzeba stwierdzić, że za- 
ległości podatków " komunalnych 
w ciągu tego roku wzrosły i to 
znacznie. Mimo to cieżary podat- 
ków komunalnych stale się zwięk- 
szają, nie dbając zupełnie o to, że 
ciężary te mogą zagnieść zupełnie 
podatnika. Nowa ustawa przeciw- 
pożarowa jest właśnie jedną z 
tych ustaw, które nakładają na 
gminy nowe ciężary. 

Na. stanowisku 


również i czynniki samorządowe. 


f 


konieczności | % 
umorzenia starych zaległości stoją wą 


listopada 1933 róku o ulgach w 
spłacie zaległości podatkowych 
nie wstrzymało wżróstu zaległości 
i nie rożwiązało tej kwestji. Zwią- 
zki samorządowe  dochódzą do 
przekonania, iż należy zbadać sy- 
tuację gospodarczą i zdolność płat- 
niczą poszczególnych płatników 
i bezwłocznie umorzyć wszystkie 
te zaległości, których nie da się 
ściągnąć bez doprowadzenia płat- 
nika do ruiny gospodarczej. 


Zaległości, uznane za ściągal- 
ne, powinny być rozłożone płatni- 
kom na wieloletnie raty przy 
uwzględnieniu ich sytuacji gospo- 
darczej i możności płatniczej. 
CERERE DZA YW OREW RA CET ROC ZOATZZZ TERENIE 


KOBIETO POLKO, zawsze 
pamiętaj, a szczególnie przy 
zakupach świątecznych, o bez- 
robotnych i żądaj tylko wyro- 
bów polskich. 


pożarem ma być w Łodzi ogłoszo- 
na żałoba. i 


y | borczych 


ny się zabliźniły, to rzecz skończona? 
Czy myślicie, że poczucie krzywdy nie 
żyje? My chłopscy synowie wiemy. że 
choć pańszczyzna dawno minęła, ale 
na jej wspomnienie dziś jeszcze chłopi 
zaciskają pięści. Wiedzcie panowie, że 
jeżeli krzywdy w Małopolsce nie zosta: 
ną rozpatrzone i jeżeli nadużycia tie 
zostaną ukarane, pamięć o tem będzie 
długo żyła. (Oklaski na lewicy). 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


' Z okazji świąt Zmartwych- 
wstania Chrystusa Pana, przes 
syłamy wszystkim naszym 
Czytelnikom, W spólpracow- 
nikom i Przyjaciołom ser. 


deczne życzenia 


WESOŁEGO ALLELUJA! 


AAAA AN kv 


Protesty wyborcze 


Sad Najwy, który rozpa- 
truje protesty wyborcze, zgłaszane 
po wyborach do ciał ustawodaw- 
czych w roku 1930, ma do rozpa- 
trzenia jeszcze około 40 protestów. 
W związku z tem, żę za rok 
kończy się już kadencja obecnych 
izb ustawodawczych, a do rozpa- 
trzenia wszystkich protestów wy- 
jest jeszcze dość daleko, 
na poniedziałkowej sesji sądu 
Najwyższego przy rozpatrywaniu 
protestu wyborczego listy: nr. 7 
(Centrolewu) przeciw powtórnym 
borom dò Sejmu w okręgu 
Płockim, adwokat. Benkiel, zastę- 
pujący protestujących, złożył: na- 
stępujące oświadczenie:  : 


Protest wyborczy w związku z wy: 
borami do Sejmu przeprowadzonemi w 
okręgu nr, 9 rozpatrywany jest przez 
Sąd Najwyższy w dniu 26 marca 1934 
roku, czyli w czwartym roku obecnej 
kadencji Izb Ustawodawczych. 


Wobec tego, że w myśl art, 11 Kon- 
stytucji wybory powszechne do Sejmu 
w całym kraju, a więc i w okręgu wy» 
borczym nr. 9, odbyć się muszą najpó: 
Źniej w roku następnym — 1985, i to 
niezależnie od orzeczenia Sądu Naj- 
wyższego w związku z jrotestem niniej: 
szym, że zatem ewntualne nawet u: 
względnienis protestu przez Sąd Naj: 
wyższy, a w związku z tem, unieważe 
nienie wyborów poprzednich i zarzą: ` 
dzenie obecnie przeprowadzenia wybo- 
rów ponownych ajdalej na rok przed 
powszechnemi wyborami byłoby z każ: 
dego punktu widzenia bezprzedmioto: 
wm absorbowaniem uwagi i czasu, za- 
równo Sądu Najwyższego, jak i stron. 
+ wycofuję niniejszem protest, 


Sąd Najwyższy po naradzie po- 
stanowił, zgodnie z oświadczeniem 
pełnomocnika listy protestującej, 
protest pozostawić bez rozpatrze- 
nia. 

Oświadezenie adw: Benkla, uję- 
te w formę bardzo ostrożną i takto- 
wną ze względu na miejsce, w któ- 
rem zostało złożone, zwraca uwagę 
opinji publicznej na wręcz nie- 
normalną sytuację, wytworzoną w 
sprawie t. zw. protestów wybor- 
czych. 


Str. 4. 


Brylanty 4 milj. zł. wartości); 


GAZETA GRUDZIĄDZKA* 


w skarpetkach przemytnika 


W. dniu 21 bm., w: czasie odpra-|tu sądowego w Król. Hucie. W 
wy luksusowego .pociągu, zdążają-| czasie wstępnych dochodzeń Ge- 


cego z Berlina do 
przeprowadzono na 


żerów. Między pasażerami 


dował się osobnik w Średnim wie- 


ku, o wyglądzie żydowskim, ubra- 
ny bardzo elegancko. Jak stwier- 
dzono w paszporcie, nazwisko de 
go brzmiało Nussem Szulem Ge- 
woelb, urodzony w Tarnowie, a za- 
mieszkały w SR nej słynnem 
handlowem mieście Belgji. 

P. Gewoelb grzecznie został 
zapytany przez polskiego rewiden- 
ta celnego, czy posiada iakiey 
przedmioty, podlegajace  ocleniu, 
odpowiedział wyrazami oburzenia. 


Twierdził, że żadnych takich przed 


miotów nie wiezie, ani też nic nie 
ukrywa. Oburzenie Gewoelba oraz 
jego podejrzane, pełne jakby u- 
krytej obawy, zachowanie się 
podczas rewizji bagażu, wzbu- 
dziły czujność celnika, który przy- 
stąpił do osobistej rewizji. 
„aż ta dała wynik wprost 
nadzwyczajny! Oto pod jedwab- 
nemi skarpetkami p. ewoelba 
znaleziono podszyty w sposób o- 
gromnie sprytny, nie wykazujący 
wprost żadnych śladów zewnętrz- 
nych, prawdzi skarb, w posta- 
ci 1178 sztuk brylantów warto- 
sci 4 miljonów złotych. 
Naturalnie p. Gewoelba, wraz 
z jego skarbem, natychmiast przy- 
trzymano, skarb skonfiskowano, a 
przemytnika odstawiono do aresz- 


? 


Bukaresztu, | woelb tłumaczył się w ten sposób, 
; głównym |że rzekomo nie miał zamiaru bry- 
aworcu w Bytomiu rewizję pasa-|lantów spieniężać w Polsce, 
znaj- 


lecz 


Nr. 3 


chciał je wywieźć do Czechosłowa: 
cji. Uważał, że brylantów nie po- 
rzebuje oclić na granicy. Zazna- 
czyć należy, że Grewoelb nie posia- 
dał ani biletu transytowego, ani 
wizy do Czechosłowacji. Jak bo- 
wiem twierdził, miał zamiar o wi- 
zę oraz bilet postarać się w Pol- 
sce. Naturalnie tłumaczeniom Ge- 
woelba trudno dać wiarę. 


NOWE ZAWIKEŁANIA PO 


LITYCZNE W IRLANDJI 


Zamiar de Valera rozwiązania senatu, który odrzucił jego projekt, 


noszenia niebieskich koszul może spro 
lityczne, Na zdjęciu: faszyści, których 


zakazu 
wadzić w Irlandji nowe zawikłania po: 
uniformem są niebieskie koszule i De 


Valera. 


Zamach na prez. Roosevelta 


W stolicy Stanów Zjednoczonych 
Waszyngtonie krążą uporczywe pogło- 


ski o próbie zamachu na prez, Roose- 


Lalka woskowa w roli małżonki 


W pewnej miejscowości w pobliżu 
Budapesztu odkryto niezwykły wypa» 
dek fetyszyzmu. Mieszkał tam emery- 
towany urzędnik magistratu budapesze 
teńskiego Józef Honwath razem ze swo: 
ją małżonką, Gdy przed pół rokiem 
owdowiał, był to dla niego straszny 
cios, — Zerwał stosunki z wszystkimi 
sąsiadami i znajomymi i prowadził ode 
tąd życie samotne. Dziwiła sąsiadów 
tylko jedna rzecz, a mianowicie, że 
przynosił do domu od czasu do czasu 
wielkie pakiety. 

Parę dni temu Horwath zmarł 
wśród tajemniczych okoliczności, Doe 
zorca domu, w którym Honwath miesze 
kał, wysłany przez właściciela w. spra- 
wie nowych meldunków, nie mógł się 
dopukać. Gdy wreszcie drzwi otworzo: 
no przemocą, znaleziono Horwatha le% 
żącego bez życia w łóżku. Obok łóżka 
siedział nie kto inny jak.. żona Hor- 
watha. Przerażony stróż omal nie zem: 
dlał na ten widok, Po bliższem jednak 
przyjrzeniu się owej „żonie*, przeko* 
nał się, że jest ona z... wosku, 

Horwath zamówił sobie figurę swej 
ukochanej z wosku, włożył na nią zwy- 
czajne ubranie, które zmarła żona nos 
siła koło domu i posadził lalkę na fo- 
telu, 

Koło lalki woskowej znaleziono roz- 
maite środki żywności: pieczone mię: 
so w stanie rozkładu, spleśniały chleb, 
zjelczałe masło, zasuszone jarzyny, 
skwaśniałe ziemniaki itp. Tak odkrys 
ła się tajemnica tych wielkich pakie 


TESSIE M TORZE WACON ZA ET 


UŚWIADOMIONY 

OBYWAELU! 
mia zamiłowanie do towa- 
rów polskich, omijaj sprze- 
dawców, którzy usiłują 
sprzedawać . towar zagra- 


R R m z w O DOZ RZ COROCZNE ZA ZZZ OZ ZOZZ  RO ZOE O ZZO ZZ ZZO WA WZORZE, 


tów, które Horwath przynosił do do» 
mu. Było to pożywienie, które prze: 
znaczał dla swojej lalki, Starzec po- 
padł widocznie w obłąkanie i wyobrae 
żał sobie, iż żona jego nadal żyje, 

Obdukacja zwłok Horwatha wykaż 
zała, że zmarł on na atak serca. 


Lalkę woskową skonfiskowała poli- 
cja, przeznaczając ją do muzeum poli: 
cyjnego. Kto lalkę sporządził — nie 
można było stwierdzić, 


velta. Pogłoski te opierają się na fak- 
cie, że pewien nieznany osobnik usiło- 
wał ubiegłej nocy wtargnąć do sypial= 
ni prezydenta. , 

Śledztwo wykazało jednakże, że 080- 
hknik ten, nazwiskiem Hayoder, jest u- 
mysłowo chorym. Dostał się on w nies 
wytłumaczony sposób:do pałacu. 

Tajemniczy osobnik został wykryty 
przez panią Roosevelt, która zdołała go 
nakłonić do opuszczenia Białego Domu 
obietnicą, że prezydent rozpatrzy pety: 
cję, którą złoży mu na piśmie, 

Jednocześnie małżonka prezydenta 
zaalarmowała straż pałacową. Hayo- 
der w chwili opuszcznia Białego Domu 
został aresztowany przez agentów taj: 
nej policji. Śledztwo w tej tajemni= 
czej sprawie jest w toku, 


Dźwina zalewa coraz szersze obszary 


Z nad Dźwiny (woj. wileńskie) 
donoszą, że woda zalała całkowicie 
osadę Łąkę i wieś Ostraszkowo. 
Poza tem zalana została część mia- 
sta Dzisny, gdzie znajduje się pod 
wodą około 50 domów. Mieszkań- 
ców ewakuowano. 

Starosta powiatowy zwrócił się 
do województwa wileńskiego o po- 
moce dla ewakuowanej ludności. 

W Słonimiu ponownie zanoto- 


wano zwiększenie się stanu wody 
w Szczarze, wskutek czego wystą- 
piła woda podskórna i zalała sze- 
reg domów i zabudowań w Słoni- 
miu. Również targ miejski jest 
kompletnie zalany. Dwa tartaki 
|stanęły. Z powodu wielkiego przy- 
pływu wody turbina wodna elek- 
trowni jest nieczynna. Ogółem za- 
lanych jest około 100 domów i za- 
budowań. 


Listy od naszych przyjaciół. 


JAKĄ GAZETĘ WINIEN CZYTAĆ 
ROLNIK? 


Kochani Czytelnicy! Wiele a wies 
le mamy w naszym kraju pism, repre- 
zentujących najrozmaitsze kierunki, Ja 
jako młody i nowy (od 1 stycznia 34 r.) 
czytelnik „Gazety Grudziądzkiej* prze: 
rzuciłem już swemi rękoma niezliczoną 
ilość dzienników, tygodników itp. pism. 
Ideologji mojej nie mogłem pogodzić 
z żadnem z czytanych pism, A że je 
stem dobrym rolnikiem, więc zdecydo- 
wałem się zaprenumerować sobie pismo 
Stronnictwa Ludowego i mimo, że pe 
wni zdrajcy odmawiali mi tego, zaź 
prenumerowałem „Gazetę Grudziądz- 
ką*. 


Po przeczytaniu kilkunastu egzem: 
plarzy przekonałem się, że rolnik z poz 
śród wszystkich gazet winien sobie wy- 
brać tylko „Grudziądzką*, albowiem 
ona opisuje całokształt życia rolnika, 
ona broni rolnika i stara się polepszyć 
jego dobrobyt, walcząc z jego nieprzye 
jaciółmi; ona pod względem naukowym 
go uświadamia, ona wyciąga go z pod 
spadających nań zdradzieckich czasów, 
wyciąga go z niewoli kryzysu, broni 
od zalewu masońskosżydowskiego. 

Wobec tego ja z przekonaniem ape- 
luję do współbraci, czytelników — rol: 
ników, by nie zwlekali i zamówili jake 
najprędzej „Gazetę Grudziądzką*, by 


się zapoznali *z działaniem Stronnictwa 
Ludowego i do niego przystąpili, 
Więc, drodzy. rolnicy i czytelnicy, 


nie zapominajcie o „Gazecie Grudziądz- 
kiej“; prenumerujcie — jak nie siać 
Was na droższe wydanie — wydanie 
tańsze! Oszczędziwszy trochę grosiwa 
na wódce i paleniu, prenumerujcie za 
te oszczędzone pieniądze „Gazetę Gru. 
dziądzką*, Ona chce was prowadzić 
po prostej linji do lepszych czasów. 
Pamiętajmy więc zawsze o niej, solida: 
ryzujmy się pod jej sztandarem, póda- 
jąc sobie silne, twarde, bratnie dłonie 
chłopskie, Silnie zjednoczeni, nie kę: 
dziemy prosić, lecz domagać się słusz» 
nych praw. i lepszego jutra. Liczne 
kartele zepchną nas na dno nędzy, jeże: 
li nie będziemy się łączyli i wspólnie 
bronili, dlatego: 
pod sztandar chłopski! 

W końcu życzę p, Senatorowi W, Ku: 
lerskiemu i Szanownej Redakcji owoc- 
nej pracy na przyszłość. dla dobra Lu: 
du polskiego. 

Pozostaję z ludowem pozdrowieniem 
Jan Cieśla, Trojany — Łęczyca 
| woj. Łódzkie, 

YO SZARO TOAST EESE 


Madjoprogram z Warszawy 
| 


| Niedziela, 1. 4. (Pierwszy dzień Wiel- 
| kiej Nocy): 10,00 nabożeństwo ze Liwo: 
jwa z kazaniem na tem.; „Zmartwych 
; wstanie“; po nabożeństwie muzyka re- 
iligijna z płyt; 15,00 audycja wiejska 
zbiorowa; 16,20 wesoła audycja dla 
dzieci; 16,50 kwadrans słynnych arty. 
stów; 17,05 „Dzwony* (nowela); 17.20 
Misterjum Wielkanocne — audycja lu: 
dowa świąteczna; 18.00 słuchowisko p.t. 
„Od dziś z piosenką idę między ludzi*; 
18,4¢ konc, mandolin,; 19,05 radjotyg. dla 
młodzieży „Ce się dzieje na świecie“; 
19,20 muzyka z płyt; 20,80 recital śpie- 
waczy; 21.00 „Na przedwiośniu* (felje» 


ton); 21.15 „Na wesołej lwowskiej fali“; . 


Poniedziałek, 2, 4, (Drugi dzień 
Wielkiej Nocy): 9,00 audycja poranna; 
10,05 nabożeństwo z Poznania z kaza» 


niem na temat „Zostań z nami Panie*; 


po naboż. muzyka religijna z płyt; 1215 
poranek muzyczny; w przerwie prelek- 
cja z cyklu „2.000 lat muzyki“; 14.00 
„Przepowiednie ludowe a prognozy me» 
teorologiczne*; 14.15 zespół salonowy; 
14.50 słuchowisko wiejskie pt, „Lapaj 
złodzieja“; 15,20 „Wielkanoc narciar:* 
ska“; 16,00 słuchowisko dla dzieei pt. 
„Rewja wielkanocna*; 16.30 arje i pie- 
śni; 16,50 „Wielkanoc“ (opowiadanie); 
17,05 „List bez adresu; Makuszyńskie: 
go; 1745 płyty; 17.55 recital $piewaczy; 
18.20 audycja żołnierska; 18.45 feljeton 
pt. „W chińskim „teatrze*: 19.30 feljes 
ton; 19.50 Myśli wybrane; 20.00 operetka 
„Zemsta Nietoperza”; 23.05 muzyka ta- 
neczna, 


Wtorek, 3. 4: 7,00 audycja poran: 
na; 12,05 zespół salonowy; 16,25 skrzyn: 
ka PKO.; 16.40 „Nieco o filatelistyce*; 
16.05 recital śpiewaczy; 17.10 sonaty na 
fort. i skrzypce; 17.50 skrzynka poczto- 
wa rolnicza; 18,00 odczyt przyrodniczy; 
18.20 skrzynka muzyczna; 18.35 wesoły 
jaza — płyty; 19.25 odczyt aktualny; 
19.47 dziennik wieczorny; 20,00 Myśli 
wybrane; 20,02 koncert poświęcony u: 
tworom Ryszarda Wagnera; 22.00 Inu: 
zka taneczna, 

STIAS E S SE E ARA 
Baczność! Jeśli nie chcesz, aby Cię 
przejechano.., 


Ten sygnał ostrzegawczy słyszymy 
i widzimy co chwila podczas naszej c0+ 
dziennej drogi do pracy. Lecz przed 
niebezpieczeństwem zdradliwego zaķa- 
żenia, które grozi nam w czasie dżdży: 
stej, chłodnej pory roku, kiedy co trze- 
cia osoba jest przeziębiona i nosi w so: 
bie zarazek tak niebezpiecznej często 
grypy, nikt nas nie ostrzega, — Nie- 
chaj więc każdy sam siebie strzeże i 
przeprowadza wszelkie środki ostróż: 
ności. Najprostszy sposób polega ua 
tem, że zażywa się co godzinę 1—2 pa- 
stylek Panflaviny, które się powoli 
rozpuszcza w. ustach, 


ODESZŁO ZZ Z O ZZOZ NOC ZZO E OZ Z WOK WERE EWA 


Łączmy się rolnicy: 


ach 


|= 


4 


MOOSE -+ZZPZ "WY TAM: 


Nr. 38 


Sobota, 38l-go marca 1933 r. 


Sobota: Hugona. Wschód słońca 5.24; 
zach. 613. Wsch. księż. 19,14; z. 5,06. 
Niedziela: Zmartw. Chr. P. Wsch. sł. 5.22; 
zach. 6.15. Wsch. księż. 20.35; z. 5.21 
Poniedziałek: Pon. Wielk. Wsch.sł. 5.20; 
zach. 6.17. Wsch. księż. 22.—; z. 5.40. 


MORNE TUP CIOTA L SE T TOE EOE Y E ETSO WE ZOZ CZA R EO E 


Przy cierpieniach hemoroidalnych, 
obstrukcji, stosowanie naturalnej wo- 
dy.gorzkiej „Franciszka - Józefać spra- 
wia zawsze przyjemną ulgę. 

METTAN TEN EE E E 

* DZISIEJSZY NUMER „GAZE- 


- 'TY% wydajemy w objętości 6 stron. 


Zarazem dołączamy bezpłatny dodatek 
„GOSPODARZ I OSADNIK“, 


Wojewodztwa centralne» 
m ES, 


ROZWIĄZANIE WŁADZ 
MIEJSKICH. 


W ostatnim czasie rozwiązane 20% 
stały rady miejskie w następujących 
miastach: w Wilnie, Łomży i Suwał: 
kach. Aż do nowych wyborów do rad 
miejskich w miastach tych ustanowieni 
zostali komisarze. 


ZDERZENIE POCIĄGU 
Z FURMANKĄ. 


Na przejeździe kolejowym pod Ro- 
gowem na linji kolejowej Warszawa 
— Koluszki wpadł na wóz parokonny, 
na którym jechało 6 kupców, pociąg 
osobowy. Woźnica i konie zostały za 
bite, kupcy odnieśli szereg ran, Ran- 
nych przewieziono do szpitala w. Ra- 
wie Mazowieckiej, 


SKAZANIE SPRAWCÓW 
MASOWEGO MORDU 
W ŁOMŻYŃSKIEM. 
Sąd okręgowy w Łomży rozpatry: 
wał sprawę potwornego: morderstwa do- 


-koparego w majątku Poryte -Jabłoń 


pow. łomżyńskiego, przez bandę zorga- 
nięowaną przez robotnika zwolnionego 
z tego majątku, Nowickiego, 

29 stycznia 1929 r. wieczorem napa: 
dło kilku bandytów na dom admini- 
stratora majątku Świerzyńskiego. Na: 
pastnicy zastrzelili żonę Świerzyńskie= 
go, jego B-letnią córeczkę, służącą oraz 
wei. _wgo Małysza, który przyszedł do 
admiu.stratora, by go uprzedzić o na: 
paiz e, 


Bochcedzenia wykazały, że iniejato-j| 


ren: napzdu był zwolniony fornal Noe 
wieki. Pozostali bandyci, obawiając 
sie, by Nowicki ich nie zdradził, za: 
mcrdcewali go pewnego dnia, zaś jego 
zwłoki spalili w słomie, chcąc w ten 
sposób upozorować samobójstwo. 

Śledztwo w tej sprawie przechodzi: 
Jo: różne koleje, w r. 1930 zostało na 
wet umorzone na skutek śmierci głów: 
nego sprawcy. Ostatecznie jednak dzie- 
ki energji policji łomżyńskiej udało się 
wykryć i aresztować wszystkich uczeste 
ników zbredni, 

Na ławie oskarżonych zasiedli Hi- 
polit Piszyński ze wsi Gędzi, dalej fur- 
man Jan Dmochowski, stróż nocny 
Kerstanty Gołaszewski, robotnik Jan 
W dziękowski oraz żona jego Władysła 
wa — wszyscy ze wsi Poryte. Na la- 
wie eskarżonych zasiadł również soł* 
tys tej wsi, Stanisław Baranowski. 
Oskarżeni do winy się nie przyznali, W 


"wyniku rozprawy sąd skazał Piszyń: 


skiego Hipolita na 15 lat ciężkiego 
więzienia, Konstantego Gołaszewskiego 
na 5 lat więzienia, pozostałych zaś 0: 
skarżonych w braku dowodów „ winy 
uwolniono, 


JAK „LEGJON MŁODYCH 
- UCZCIŁ PANA MARSZAŁKA. 


W niedzielę, 18 bm. „Legjon Mlo: 


„GAZETA GRUDZIĄDZKA" 


© | e © o © 
iaddomości bieżące 
czorem do rana dnia następnego. 
zabawie brali udział uczniowie i ucze- 


nice gimnazjów. 

I to się działo w czasie Postu Wiek 
kiego, kiedy Kościół zabrania zabaw 
hucznych i tanecznych, 

Czyż w ten sposób „Legjon Mło- 
dych“ chciał uczcić pana marszałka? 


WIERZYCIELE W ROLI 
EGZEKUTORÓW. 


Sąd grodzki w Kaliszu rozpatry- 
wał ciekawą sprawę wielkiej kradzie= 
ży zboża, dokonanej z pola. W poło: 
wie lipca roku ub, wybrali się na gra- 
bież: A. Hajder, P. Tucholek, H. Pie- 
chowa, G, Weigtowa, L. Hemga i K. 
Praus — na pole Reinholda Hajdera w 
Długiej Wsi pow. kaliskiego, skąd za- 
brali pięć tysięcy metrów skoszonego 
żyta. Ci sami złodzieje skosili dodat- 
kowo i zabrali pszenicę z dziesięciu 
morgów, co przy podziale wypadło na 
każdą osobę po cztery wozy. 

Wymienieni mieli jakiś spór z poz 
szkodowanym, jednak to ich jeszcze 
nie uprawniało do samowolnego zabie= 
rania z pola zboża, co też sąd podzie- 
lajac, skazał: wszystkich po 1 miesiącu 


który dodamy do 
dziądzkiej* po Wielkiej Nocy, znaj- 
dą Czytelnicy dokładne informacje 
o ubezpieczeniach społecznych, 
obowiązujących w rolnictwie, o u- 
bezpieczeniu pracowników fizycz- 
nych i umysłówych, oraz dział in- 
formacyj ogólnych, jak: składki na 


Ostrzeżenie przed zdrajcami 


Ostrzegamy ludowców powiatu pu: 
lawskiego przed; 

1) p. Józefem Żabiekim (były sekre- 
tarz gminy Opole), który jesienią 1988 
r zgłosił się do Sekretarjatu i wyku: 
pil legitymację nr, 99577, Ostatnio do: 
wiadujemy się, że p. Żabicki jest od r, 
1928 w B.B, i przy wyborach samorzą- 
dowych zdradzał nasze interesy. Wy: 
żej podaną legitymacje unieważniamy:; 

2) przed p. Bieniędą Antonim z Elż- 
biety, który napisał list do urzędu 
gminnego w Opolu, prosząc o przyję- 
cie na członka BB. a ze Stronnictwa 
Ludowego występuje. Zdrada ta miaz 
ła odbyć się pocichu, ale wszyscy pred- 
ko dowiedzieli się o tem. Dodajemy, 


Jak złodziejaszek złapał się 
w potrzask na zwierzynę 


W Kaszowie koło Liszek pod 
Krakowem przez pewien czas gra- 
sował bezkarnie jakiś nieuchwytny 
złodziej, kradnąc wszystko, co mu 
się pod rękę nawinęło. Szczególnie 
wykradał tamtejszym gospodarzom 
rozmaite ziemiopłody i ziemniaki 
z kopców. 

Jeden z tamtejszych gospoda- 
rzy, którego kopiec z ziemniakami 
szczególnie często odwiedzany był 
przez złodzieja, wpadł na pomysł 
rozstawienia | potrzasków _ żela- 


Rewizje u ludowców w Krakowie 


Przed pewnym czasem organa 
policji śledczej i mundurowej 


|przeprowadziły rewizję w mieszka- 


niu redaktora Z. Bielenina, w re- 


dych“ w Siedlcach po akademji, urzą-|dakcji „Piasta“, w lokalu Związku 
dzonej ku uczczeniu, pana marsz, Pił:| Młodzieży Ludowej — w poszuki- 
sudskiego, urządził w swoim lokalu za- | waniu za ulotkami p. t. „Pacyfika- 
kawę taneczną, .Bawiono się od 9 wie- cja w Małopolsce". 


| aresztu z zawieszeniem wykonania ka: 
ty na 2 lata. 


W | 4 KZIOPOISKA, 


wym. 


W IV-tym tomiku 
„Adwokata i Doradcy Domowego“ 


„Gazety Gru-,rzecz Kościola katolickiego, przepi- 


Str. 5. 


yerman ETA ZO A, 
* PRZYPOMINAMY o konie- 
czności przesłania abonamentu za 


„Gazetę Grudziądzką* na. IT kwar- 
tał do dnia 1 kwietnia. 


36 KOMUNISTÓW 

PRZED SĄDEM. 
W ciągu dziewięciu dni toczyła się 
przed sądem okręgowym w Rzeszowie 


WWO CYL YLY WAW YACOLL LEWY 


PIELGRZYMKA DO ZIEMI SWIĘTEJ 


pod Protektoratem 


J. Eks. Ks. Biskupa Adamskiego 


rozprawa przeciwko 36 komunistom na Zielone Swiątki, 15 — 30 maja 
8 . PRE t ze zwiedzaniem Aten i Konstantynopola 
oskarżonym oe działalność wywrotową. włącznie paszportu i wiz. = 
Na podstawie werdyktu sędziów cena zę. kał uf | 
; : jo > Zapisy przyjmuje informacyj udziela; a 
przysięgłych sąd wydał wyrok skazu Generajny Komisarjat Ziemi Świętej w = 
jący 22 komunistów na kary od 1 do 4 Polsce, Kraków, Reformacka 4. Liga = 


tolicka, Katowice, Piłsudskiego 58. Tow. 
Pielgrzym, Poznań, św. Józefa 5. P. B. P. 
„FRANCOPOL”, Warszawa, Mazowiecka 9, 


a ETAT 


LOD DŁYCYŁ ALI 


lat więzienia, 14-tu za uniewinniono, 


TYFUS PLAMISTY 
W TARNOPOLSKIEM. 


H E ULULE 


W rozmaitych miejscowościach 
woj, tarnopolskiego wybuchła ostatnio SIERŻANT g ZABÓJCA Ś 
epidemja tyfusu plamistego. Władze NARZECZONEJ SKAZANY 
NA 7 LAT WIĘZIENIA. 


wojewódzkie zarządziły wszelkie środ: 
ki zmierzające do zwalezania epide- 
mji i niedopuszczenia do jej szerzenia. 
W samym Tarnopolu stwierdzono 14 
wypadków zachorowań, W 12 powia- 
tach województwa zanotowano w, osta 
tnich tygodniach kilkadziesiąt wypad: 
ków zachorowań. 

Choroba ta szerzy się i w innych 
województwach, stanowiąc zwykle ob: 
serwowane nasilenie w okresie zimo= 


W okręgowym, sądzie wojskowym 
we Lwowie zakończył się w piątek 4 
dniowy proces katny przeciw sierżan* 
towi Tomaszowi Rupie, zabójcy narze: 
czonej ś, p, Eleonory Niedzielskiej w 
Krechowicach pod Stanisławowem. 

Po przemówieniu prokuratora i o- 
brońcy, trybunał ogłosił wyrok, mocą 
którego Rupa skazany został na kare 
dożywotniego więzienia, złagodzona 
na 7 lat. 


Kresy Wschodnie. 


MELJORACJA WOŁYNIA, 


Fundusz Pracy przystąpił energicz- 
nie do zagadnienia meljoracji w pół: 
nocnych powiatach Wołynia, a specjal- 
nie w powiecie lubomelskim przy regu 
lacji rzeki Neretwy i jej dopływu. Wy: 
kopano około 4 km, regulacji koryta 
rzeki, w czem 2 i pół km, wyłącznie 
przez Fundusz Pracy, Równie przy po- 
mocy środków finansowych funduszu 
pracy prowadzi się regulację rzeki 
Stopyrki. Pozatem finansował Fun- 
dusz Pracy roboty meljoracyjne nad o- 
suszeniem majątku Berczki w. powie: 
cie sarneńskim, stanowiącego własność 
fundacji na rzecz Związku Inwalidów 
wojennych, 


sy o grzebaniu umarłych, przepisy 
0 przedsięwzięciach rozrywko- 
wych, przepisy o obowiązku szeze- 
pienia ospy i inne. 

Omawiamy więc działy ciekawe 
i wiele tych działów. 


iż p. Bienięda, kiedy był członkiem 
Stron. Lud., zawsze zwracał się do Za- 
rządu Powiatowego Stron. Lud., żeby 
mu Zarząd kupił buty, choć żadnym 
czynnyni uziułaczem nie był. 
My ze swej strony jako Zarząd Po: 
wiatowy odpowiadamy, iż żadnym Źae 
bickim ani Bieniędom butów kupować 
nie będziemy, bo jesteśmy organizacją 
chłopską i biedną, a jak chcą mieć bu- 
ty, niech idą do sanacji, gdzie są im poz 
dobni. W Stron, Lud. musimy mieć 
ludzi wielkiej idei, a nie karjerowiczów. 
O takim Żabickim czy  Bieniędze 
dlugo będą ludzie pamiętali, że są 
zdrajcami. Prezydjum 
Zarządu Pow. S. L. w Puławach. 


UMYSŁOWO CHORA ZAMKNĘŁA 
SIĘ ZE ZWŁOKAMI SWEJ SIOSTRY 


W jednym z domów przy ul, Pił 
sudskiego w Wilnie zajmowały lokal 
dwie siostry Żukowskie 46-letnia 
Marja i młodsza Cecylja, umysłowu 
chora, 

Przed paru dniami Marja zmarła 
Siostra jej Cecylja zamknęła się ze 
zwłokami w pokoju i przez tydzień 
przebywała w zamknięciu, pojąc od 
czasu do czasu zmarią, Chora kobieta 
nie chciała otworzyć drzwi i wydać 
zwłok siostry, tłumacząc, że Marja nie 
zmarła, lecz jest w. letargu, 

Wezwano policję, która wyważyła 
drzwi i zabrała zwłoki. Umysłowe 
chorą zaopiekowały się władze. 
TETEE E ATEA 


marema mae ADDON OE Z e O 1 O R a ET O w 


znych, używanych do łapania grub- 
szej zwierzyny. Potrzaski te umo- 
cował do kopca na grubej linie. Re- 
zultat; był niezwykły. Złodziej 
schwytał się w żelaza i mimo usiło- 
wań, przez całą noc nie mógł się 
z nastawionej pułapki uwolnić. . 

Dopiero rankiem, kiedy właści- 
ciel kopca ziemniaczanego wyszedł 
w pole. wydostał się złodziejaszek 
na wolność, po złożeniu pewnego 
odszkodowania. 


Czystość zwalcza objawy kryzysu 


Pod wpływem słońca rozjaśnia się 
najbardziej zachmurzone czoło, Czy ` 
stość w mieszkaniu rozproszy najbare 
dziej ciężkie troski, Pani domu, pomis 
mo ogólnej depresji, nie zaniedba w 
tym roku tradycyjnego sprzątu na 
wiosnę i przygotuje mieszkanie poły- 
skujące od czystości dla swej rodziny. 
Dzielnie jej w tem pomoże zaprawa do 
podłogi „Jaśniej Słońca“ niezbędna, je: 
dyna, najbardziej ekonomiczna i na 
dająca podłodze nieporównany blask. 
Gosposiu! Zbliża się wiosna! Zbliża- 
ją się święta! Czas najwyższy, aby , 
zaopatrzyć się w zaprawę do podłogi 
„Jaśniej Słońca”, 

KAROWA GT PTP EAE TUAREGERCZ ZARA 


Rewizja wszędzie dała wynik 
negatywny. Jedynie w mieszka- 
niu p. Bielenina zabrano jeden eg- 
zemplarz ulotki, opisującej wy- 
padki w Małopolsce środkowej, 


Odpowiedzi Redakcji. 
wydanej RERE Wlipea rokit ab. "tom E 


ASY DD EE OC RAZ LARA ZE PEP 0 Z ILO AEE zy OE 2 TA OE O O WE KAD DELTY O STD 


== WP, Głodek Józef, Stężyca. Pie: 
3 | | _ niądze w sumie $.— zł'otrzymaliśmy, 


Str. 6. 


Wielka bezplatna premja 135 zł. w gotówce 


Uwzględniając życzenia licznej klienteli, przeznaczy: cacy 
liśmy na kwiecień wiele bezpłatnych premii jak: kū- 
pon na spodnie, lepwanag sżal. metkal i więle in- 
nych pf dia tych P. kl 

do nia 


ięntów, którzy zamówią 
20 kwietnia listownie z poniżej 
pódanych zógarków. Dodajemy 
również darmo straszak brown. 
Dz. U. P. 2841, 50 naboi do zegar: 
ka z franeuskiegó złoła lub niki. 
szwaic. systemu „Ankór g 
wieczne szkłem i ö leinig 
gwa ancją za zł. 6:95, lepszy 
gatunek zł 9, 12, 15, kryty z trzema 
kopertami Ank. na kam. zł 12, 14, 
18. 18 i 25, extra płaski na kamie- 
niach zł 14. 16, na rękę damski 
lab męski zł 995, 12, i6 i 20. Də- 
ekg aw y 5. npare: stoóło 
: we 9, „ Maszynki do strzyż 
wiosów 8,10 zł Wysyłamy pocztą 7 AdreGOWAŚ: 
Fabr. Żeg. D Jakubiński 
Warszawa, Leszno 60—g. g. 
UWAGA! Jednocześnie zawiadamiamy, że niżej po- 
dani klijenci otrzymali premje: 8. Adamska Jedwab. 
nó, A. Z bjas Pacanów, M. Drieniś Dryświaty, J 
Myzyk Pawłowo i wile innych 12 mała ogłosimy 
listę następnych klientów, którzy otrzymali premie. 


u nas 
STOSUJE SIĘ 


BOLU 


„SMIGRENIE SS 


KTRZAZET 


STAWÓW 


„ Hodowla drzew 
i krzewów owocowych 


Dzieło to pisane przez prof. J. Brzeziy- 
skiego zostało odznaczone I. nagrodą na koù- 
kursie Akademji Umiejętności w Ktakówie. 
Autor omawia w niem specjalnie formówa.- 
nie drzewa zasady wzrostu i Rigo, cięcia 
na owo gruszy, jabłoni, brzoskwini, odmia- 
ny tychrze, rozmieszczenie i ostony otaż ró. 
żne inne roboty przy drzewach owocowych. 


Cena wraz z przesyłką 5,55. zł. 


Przasyłkę uskuteczniamy za poprzedniem nadesła- 
niem należności. Pieniądze wpłacić można w każ- 
arm Urzędzie Pocztowym bez jakichkolwiek kosz- 
tów na konto nasze w P. K. 0. Poznzń, 200.420. 


Zamówienie przesyłać należy: 
Zakłady Graficzne | Wydawnicze 
Wiktora Kulerskiego w Grudziądzu. 


Pożyteczne KSiąŻki|e woz 


zapewniam 
rmacyj udzie. 
PRZED ZP OK P IEA SW POMOR PAOORATE SPEAK WZLCZER) 


osobom in 
ESES OEEO ED 


ia T-wo Bankowe w Grod 
Biegański: 


nie ul. Hoowera 9. 
Uprawa roślin lekarskich, Ce: 


Włodarz 


-na wraz z przesyłką ZłóBÓ|cy" ararnar potruatac 
Zielarz — podr, dla zbierają: olgmann Wyszczekanki, 
cych zioła BEI posie ioni maii 
Makowski: Przedzierżawię 
Zwalczanie szkodników i cho- w org. buraczanej. ziemi, 
M: i odpowiędź znaczek „Pós 
„rób drzew owocowych zł 1405 |moo* Grudziądz, Pide 28 tioa 
Müller - Borecki; Stycznia 36. ZE zmiany gey loci bdp zg ` 
4 . naa na zedać resz zapasu zna 1 j 4 
Szkoła śpiewu kanarka zt 1,75 Dzierżaw szych ckładach W Sika DENAT PARNA pe" 
Nehring: z GW „Wielkiej Ilnstrowanej Encyklopedli Pow 
enring: ; 70 mtg. przy Wrześni zie- szechnej w iSstomiach po cehńie tak niezwykle zni- 
Kaktusy w mieszkaniu zł 1,75 |mi buraczanej 160 fantów żonej ! na tak korzystnych warunkuch że będzie to z tą 
Piel KE” iató iż: z morgi na 6 lat objecie z chwilą nietylko najtańsza z wielkich encyklopedji 
ielęgnowanie kwiatów w mie: inwentarzami 4.50u bez in- świuta, lecz dzieło wręcz przeznaczone dla użytku 
szkaniu zł 1,95 wan g Płyty majszerszych warstw ludności. — 
7 rześnia, osławska 2 
Pielęgnowanie sadów w lecie : bibljotekach publicznych, teraz zaś staje się ona 
i zimie 2ł15|Rawaler a 
Sałata — Rzodkiewka — Rzod: lat 49 posiada 9 000,— zł. 2 Ą e m 
kiew i zł 1,75 (iub wdowa Oferty do Gw ] 
Uprawa warzyw na własny u- "" |zety_ Gradziądzkiej pod „ Na tę Encvkloprdię sklada się 18 tomów w pięknej. dobrej oprawie, obej- 
R i ur, 61 og, mujących około 100.000 artykułów (haseł). ók. 6.000 dwuszpaltowych stron druku, i 
żytek i DIR K ok. 5.000 rycin w tekście, ok. 700 tablic 'edno i wielobarwne poza tekstem. Treść 


Wszelkie sprawy 


rent inwalidowych wypad- 
kówych, wdowich sioro- 
cych załatwiam natych. 
miast. Koszta koresnon- 
deńcji krajowych 1.30 zł. 
zagr. 2 zł. Jan Jędrzejak 


Przesyłkę uskuteczniamy za poprzedniem nade- 
słaniemm należności. — Pieniądze wpłacić można 
w każdym Urzędzie Pocztowym bez jakichkolwiek 
kosztów na konto nasze w P, K. O. Poznań 200420 


Zamówienia przesyłać należy: 


Zakłady Graficzne i Wydawnicze założyciel Związku Inwa 


=== Wiktora Kulerskiego === |tw cywilnych, Ostrów 
W Grudziądzu - Pomorze. |poac o "aCnarzewskie 


Parcele. 
ARARSA EENEN SKEE T DJ OCZSI SKW 


HUMOR ZAGRANICZNY 


ASY PROSZEK 7" 


i 1 KOGUTKIEM 


Eo MIGRENO — „NERVÓSINY M 


GŁOWY 
BÓLU ZĘBÓW 


"BOL ACH: ARTRETYCZNY 


„GAZETA GRUDZTADZKA% 


DEYN 
 OSTRZEZENIE! 


Tylko z naszej firmy można sprowadzić prawdziwe 
automatyczne browningi wyrzucajce gilzy po wy 
strzale, patent Nr. 2295 nie jest automatem, trzeba 
wypchnąć po wystrzale naboje gwożdziem. 
Nowość! Automat - Browning scio mm 
odznaczony na wystawie 
SQ technicznej. wyrzucający 
jj sam gilzy po wystrzale 
patent roku 1934 automat 
syst „Strzała” strzelający 
do celu metalowemi kulga- 
mi lub śrutem dò ptactwa 
pięsnie oksydowany. płas 
AR b ki zapewnia zupełne bez 

zę» osobiste, huk ogłu- 
szający. Ceńa tylko zł. 895, 2 sztuki 1650 10-cio 
strzał zł. 22 — Betka kul 8.75. Szczoteczkę do 
czyszczenia luty dodajemy darmo Pozwolenie nie- 
potrzebńe Wysyłamy za zaliczenieńń poczt Kószty 
przesyłki opłaca kupujący Adresować: Gen Przed 
staw na całą Polskę i M Gdańsk, STRZAŁA" 

Warszawa, ulica Dr. Zamenhofa t2 oddz 7 K. 
Bacźność! Dla sklepów specj. cena. 


ME OAK NAWY 


PRZY UPORCZYWYM 
NEWRALGJI., 


ZEZIEBIENIU: 


—. 


DARMO 50 NABO! METALOWYCH 
BROWNING MAGAZYNOWY 6-clo mm. 


ja wyrzucający sam 


[Ądlzy po każdym 
ŚJ wystrzale do celu 
metalowemi kulka- 
mi lab śrutem do 
ptactwa patent ar 
2295. Zapewula beż 
m : A. pieczeństwo  080- 
ROPĘ biste cena wraz z 


' g 6 O 5 eleganckim futera 
ppr u 


łem skórzany m6.95 

: par baks (zam 52.—) Kar- 

ta na broń niepotrzebna, automat 7 mio strzałowy 

16.95 100 sztuk naboi met alarm. 3.65. vysytamy za 

zaliczeniem pocćżtowem Adres: Przed Fabr. Br. am 
„MAGAZYN SZWAJCARSKI 


Nr. 38 


Do dst 


Zarządu Kursów Malurycznych 


„WIEDZA 


w Krakowie ul Studencka Hi» 


Czuję się w obowiązku donieść, że w pażdzier 
niku 1938 r złóżyłam egzamin dojrzałości gimnaż 
jum typu hum. w Państw. Gimn im. Mikołaja Ro 
pźrnika w Toruniu 

Uczyłam się prawie wyłącznie ze skryptów, wy- 
pożyczonych mi przez Szaa. Zarząd składam więt 
na tej drodze Panom Profesorom wyrazy uznania za 
ich przystępne i wyczerpujące opracowanie skryp- 
tów i wyrazy podziękowania za rady wskazówki 
i informacje dawane mi przez cały dwuletni okres 
nauki. Zarządowi kursów dziękuję za terminowe 
nadsyłanie materjału naukowego 


Celina Podowska 


Jabłónowó+. Pom. ul. Polna Nr 2! 


Ez aiwinci Oh TAA mwema e 4 100: TAA 1 AYO 


AZROWNRZBKOKGUBNEGSBNAZAZE 2 6 5%4 


(yłaszajcie w Gazecie Grudziądziiej 


UMNOUMENUWOUONOINODUDNNUUNUUIUNNMD| noERAMUDOSAZZAMZNTNNONZNNSEAMY 


iÉ ŻE ZNAKIEM 
c DIER CIENIU” 


FABRYKA CHEMA fARmac, ARKOWALSKI wanszawaŃ 


Warszawa, Graniczna 7 oddz. 22. pl aaa OZNACZA 


Tylko do 7 strzał dodajemv 50 naboi. 


| Niebywa 


wyszła z pod 


storja i kultura eałv łeden tom. 


kładnie niskiej. ' 
UWAGA: Z 
cena będzie przywrócona. 


znaczenie ma dla młodszyć 


wielkiej Encyklopedii. 


i), 


owej 


1 
í 


pióra przeszlo 100 wybitnych polskich specjalistów i uwzęlędnia 
najnowsze zdobycze wiedzy ostatnich lat. Sprawom polskim poświęcono oczywiście 
specjalnie wiele artykułów i miejsca. ponadto zaś żajmuje Polska, jej órganizacja, hi- 


©kołó 20.000 osób posiada już dżisiaj tę Eatyklopedję, setki tysięcy, korzysta z niej po wielkich aj 
Ten ogrom informacyj i ilustracji ofiarujemy dzisiaj po cenie bezprzy» 


łoszenia należy nadsyłać de S dni, po upływie tego terminu dawna 


Rodzice, Wychowawcy, Kierownicy Insty. kulturalnych i t. d. 


| 
JH. 
Nie pomijajcie tej naprawdę wyjątkowej i niepowtarzającej się sposobności. Uprzytomnijcie sobie. jak doniósłe HM 
Po A pit po taki podręczny, poważny, jasny. pewny i ścisły informator o | 7 
wszystkich najpóważniejszych sprawach. To z pewnością dla wielu z was jedyna sposobńość sprawienia | 
f 


Wydawnictwo „GUTENBERG Fergo i S-ka Kraków. 


Zamówienie, 
Do Wydawnictwa „Gutenberg“ Fergo i S-ka w krakowie, Dunajewskiego nr. x2. 
Śtosównie do ogłoszenia z marca 19384 w Gazecie Grudziądzklej senenin niniejszera komplet 


"za cenę zł 55 — 


t.j. I8tomów „ Wielkiej Ilustrowanej Encyklopedji. Powszechnej J ) i 
a) płałną natychmiast gotówką zgóry na konto WP. w P K O Nr 408570, poczem cate dzieło 4 
zostanie mi przesłane pocztą naraz, bez żadnych dalszych kosztów 4 : SD 

b) płatną w 6 ratach miesięcznych, plus zł. 15 — tytułem kosztów pòrta i manipulacji Pierw- ; ii 
szą ratę zł 25.— póbiora WP. za nadesłaniem pocztą pierwszych 5 tomów, draga zł. 17 — za nade- ŚĆ) i 
słauiem t. 6, 7 i 8, trzecią zł. 17 — przy t. 9 i 10, czwartą zł, 17.— przy t. 11, 12 i 18, piątą zł. 17,— 
przy t 14 i 15, sżóstą zł. 17.— przy t: 16, 17 1.18 Wysyłka następować będzie ok. 1-go każdego mie- 
siąca kalendarzówego 


a care; kuli 
ziemskiej 


uznaje się stwierdzo- 
ną prawdę, że tylko 


a w m = d ano A AA W NE men- -eenen 


rekl ama " (Własnoręczny podpis) 

OUR RT YBKAZOACI Imoję i nazwisko (firma, nazwa): „ommmaaiieaiikiim E EAE EE WA ESA TELA N JEDNE NOS 
ogłoszeniowa cą JAA EEN MOAS ZEE AAS RÓS AE? f NA 
ETEO I DESO ORROT EISD Dokładny sdres 1 pouda i ai aaas in A piia BZU ADWARE ESSI 


8 | jest dźwignią każde- 
go przedsiębiorstwa, 


tem więcej w obec- 
nych czasach 


Miejscem dopełnienia amowy jest Kraków i zamawiając poddaje się na wypadek sporu właści 
wości Sądu Grodzkiego w Krakowie. 


Wolne od opłaty stempi. (art. 69 
1. 4. ustawy o opł. stemp 


Krótkowzroczny profesor odwiedza 
myśliwego: : 
— A gdzie pan to zastrzelił? 


Założyciel i wydawca Wiktor Kulerski — Adres: „Uazeta (rudźiądzka” łuszewo, pow. Grudziądz (Pomorze). Telefon nr. 811 1812. Konto P. K O. Poznań ar. 200 420. Bej 
Za Redakcie odpowiedzialny: Tadeusz Pokórski, Grudziadz. ul. Młyńska 6. — Drukiem „Zakł. Graficznych i Wydawniczych Wiktora Kulerskiego w Gradziądzu*, w Tuszewieę, 


j R 


